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Kraków 4 listopada. 
*Śmierć_ jenerała Cavaignaka dostarczyła 
nowego dowodu, że człowiek nieskażonego 
żywota i głębokiego przekonania, zmusza 
raj cały pomimo zaciętości stronnictw, do 
ogólnego uszanowania, : W obec zgonu tego 
jenerała, zamilkł duch stronniczy, a Fran- 
cya jednomyślnie złożyła hołd bohaterowi 
dlgierskiemi i republikańskiemu naczelniko- 
wi władzy wykonawcżćj, którego energia 0- 
califa z niebezpieczeństwa Paryż w dniach 
czerwcowych 1848 roku. 
` Jenerał Cavaignac był jak wiadomo, je- 
będa z pięciu deputowanych opozycyjnych, 
których Paryż wybrał dó przyszłego zgro- 
mądzenia prawodawczego. Pytanie, czyli zło- 
ży przysięgę lub jćj odmówi, jak to już raz 
tezynił, usunięte zostało jego śmiercią. Dwóch 
inych deputowanych pp. Carnot i Goudchaux, 
którzy byli ministrami za rzeczy pospolitćj, 
mieli iść za jego przykładem co do złoże- 
nia przysięgi. Cóż teraż uezynią?...... Dla 
dwóch ostatnich pp. Darimon i Ollivier nie 
związanych żadną precedencyą, Śmierć jeńie- 
rafa Cavaignaka nie będzie zapewne ska- 
zówką, bo jak pisano dawnićj, ci panowie 
zawsze mieli złożyć przysięgę. i 
* Zresztą, zgon jenerała Cavaignaka otwie- 
TA wakans na krzesło deputowanego w ciele 
prawodawczem. Nowe więc wybory, odbędą: 
się w Paryżu w trzecim okręgu wyborczym. 
le ma powodu, aby to zaraz nastąpić mia- | 
ło, bo ustawa wyborcza przepisuje termin, 
Sześcio-miesięczny, Nawet i sesya Uiała pra- 
karla x być może, iż nie otworzy się, 
rychło. tosownie do konstytucyi zwołane 
ma być Zgromadzenie w sześć miesięcy po: 
rozwiązaniu ostatniego ; ale koństytucya mó- | 
wi o zwołaniu (convocation) a nie o zebra= 
niu (réunion); ©zyłi'o otworzeniu sesyi. De- 
kret więc zwołujący ogłoszony w przeciągu, 
sześciu miesięcy, wystarczyć może. Konsty- | 
tucya nawet mówiąc o rozwiązaniu, miała, 
może na myśli oznaczyć termin sześcio-niie- 
sięczny w razie tylko rózwiązania Izby, za- 
nim się skończy sześcio-letni mandat depu- 
towanych. Ostatnia Izba- prawodawcza, lubo 
nie miała sześcioletniego trwania, wotowała 


wszystkich ziemiopłodów spadły i co gorsza zupełna 
w zbożowym bandlu nastała stagnacya. Lecz za to 
wynagrodzeni zostaliśmy powszechną prawie w kraju 
jeżeli nie obfitością to dostatecznością zbiorów, Zboża 
Ózime szczególnie też pszenica dorodne i obfitsze niż 
źwykle wydzje ziarno. Járe mnićj udały Się, zawsze 
jednak zadawalniejący plcn przyniosły. Kartofle wszę- 
dzie prawie urodziły się i wyjątkowo tylko i to słzbo 
żarazą dotknięte zostały, Owoców więcćj także niż 
w latach ostatnich zebrano., Paszy jednćj zbiór był nad: 
miar mały lecz za to dobrze przy sprzyjającój pogodzie 
zebrana jakością swoją w znaczńćj części ubytek w ilo- 
Ści wynagrodzi. Jesień zaś pegodna która i zaśiewom 
sprzyjała i należyte roli przygotowanie pod siew wio- 
senny ułatwia, spodziewać się każe iż i w roku przy- 
szłym nie zły urodzej będziemy mieli. Takim nie zwy- 
kłem powodzeniem w rolniczych usiłowaniach uradowa* 
ny wszystko różową przyodziałem barwą, i nic już ani 
żłowrogie głosy o niepewnćj przyszłości propinacyi ani 
o spaść mającym na nas służebnictw ciężarze nie mo- 
gło błogiego tego zadowolenia naruszyć. Gdy w tóm 
na nieszczęście, a może i dla tego «bym niezapomniał, 
iż zupełnój szczęśliwości na tym padole płaczu osią- 
ginąć nie podobna, przynoszą mi z urzędu uwiadomie- 
nie, iż w skutek uchwały, którą droga między Zimną- 
wodą a Hoszanami zamianowaną została drogą krajo- 
wą (Landesstrasse), mam wraz z innemi do tegoż 0- 
kręgu drogowego przydzielońemi współobywatelami, a 
nieszczęściem szereg tych towarżyszy niedoli tie był 
liczńym, płacić 7%, R. m. k. od tysiąca każdego któ- 
ry na budowę tejże drogi wyłożony będzie. Przyznaję 
sig iś po przeczytaniu tego Oznajmienia znikły od fa- 
żu jakby czsrodziejską laską jaką dótknięte, i różówe 
barwy i wszelkie obfitości i swobody sielskićj pociechy. 
Bo też jak to wszystkim wiadomo nie ma nic doku- 
czliwszego i więcój człowieka nękającego jak niepewność 
a szczególnie kiedy ta niepewność dotyczy spraw serca 
lab kieszeni naszój. A tu hie jedna lecz tysiąc niepe- 


|wnośći z pisma tego na głowę moją spadło. Cały dzień 


biłem się jak to mówią z myślami, cheąc koniecznie 
określić ġpewną chociażby przez przybliżenie tylko 
wyrachowaną liczbą, lós jaki ma mnie spotkać. By- 
ły to nadaremne usiłowania. Któż bowiem kiedy 
zdołał odgadnąć ile droga jaka może u nas Ko- 
sitować. Ze wszystkich w tym względzić robionych ba- 
dań, ten jedynie dotychczas wyprowadzono pewnik, iż 
zawsże więcćj kosztuje niż kosztować miała. Obok tój 


|najdotkliwszćj i inne jesżcze (rapiły mnie niepewność. 


Dla czego — dla jakieh zasług w prźeszłości lub też 
świetnych na przyszłość widoków skromna i málo zna: 
na, prawdziwie sielska i ustronna, gdyż samemi sioła- 


mi i ustroniami wiodąca droga do Hoszan (jest to bźr- 


|dzo piękna wieś w obw. Samborskim) wyniesioną zo- 


stała od razu na znamienite stanowisko drogi krajowćj? 
Jużci pomyślałem sobie nie dla handlu, gdyż na całej 
tej przestrzeni nie ma jednego handlowego punktu i ża- 
dnego też znacznego przywozu ani wywozu spostrzedz 
nie można w téj okolicy między połączonemi nową 


jednak sześć budżetów. Zwołanie przeto i|drogą punktami, wyjąwszy chyba wywóz i przywóz 


żebranie się nówćj Izby zależeć będzie zu= 
pełnie od. tego, jak rząd brzmienie konsty- 
tucyi wytłumaczy. 


Morespondencya Czasu 


Z nad Dniestru 28 października. 
X, Dawno już nie było tak pomyślnego dla rolnictwa 
toku jak bieżący. Dochody wprawdzie pieniężne mniej- 
sze są o wiele niż w latach ostatnich 
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Kiedy po panujących odach nawiedzi nas dé- 
jw po reni 7 


rż ms nieposądzono tylko o przesadą 
dodali jes 


, gdyż i ceny | miętam dobrze jak to bywało, iż się letnią porąq—a zi- 


to byśmy 
w zeszłym tygo- 


gości do Lubienia w czasie kąpieli. Tu przyszła mi 
myśl, iż może dla ułatwienia cierpiącćj ludzkości przy- 
stępu do wód tyle uzdrawiających i oczyszczających 
drogę tę uwzględniono. Lecz tù znowu powstała z do- 
świadczenia własnego zaczerpnięta wątpliwość, jak dro- 


[58 taką chorzy dojechać potrafią kiedy, zdrowym tru- 


dno ją zdrowo przebyć. Ta droga więc nie może być 
dla Lubienia, owszem możnaby raczćj przypuścić, iż 
Lubień jest dla drogi tój jakby umyślnie stworzony aby 
leczyć dolegliwości nsbyte w przejeździe po nićj. Pa: 


ciekawą, ale jako opis 
dać , aby bez d 


czóm inwe-tarzy poió. Wzmianka ta, jako fakt tegoro- | obudza ciekawość. — 


bo jaki tu zwrót na- | któ 
js, przejść zręcznie od in- | I 


mową też nikt do wód nie jeździ —ze Lwówa doLu- 
bienia jechało jak po akszmicie, a każdy jećhił drogą. 
Dziś zań kto może to rósem lub pólem umyka i gdy. 
by nie chwałebne żandztmeryi usiłowania, która wy- 
bryki te pódtóżnych powstrzymuje, tóby drogą tą Od 
czast jak wysżją ną krójową nikt w kraju nie jeździł, 

lnie ma też dziwić się cemu bo wieczńa na nićj 
gruda. Za prawdę wielką będą mieli zasługę ci wy- 
trwali którzy ją kosztem własnój fizycźności z czasetń 
ugładzić nieco potrafią. 

A kiedy już ani dla Lubienia ari dla Hosżan droga 
ta przeznaczota nie jest i być według rozsądku nie 
może, to Pewnie pomyślałem sobie znowu, chciano. nią 
połączyć stolico z handlową w sól i drzewo obfitującą 
krainą Samborską, Ta myśl i do mojćj przypadła gło- 
wy, lecz przeż to bynajmniej nie zostało jeszcze wy- 
dwiecone dla mnie dla czego, 4 mil nowój i to, nie ła- 
twój do budowania drogi prowadzić, Kiedy dokończy- 
«szy przez Wyłożenie kamieniem 13, mili drógi mig- 
dzy Rudkami a Gródkiem, a którój k ypóidowadłe od 
dawna już za potrzebne uznane i postanowione zostą- 
ło przez W. Rząd, można było 0 połówę mhiejszym 
kosztem i w krótszym czasie,” dałeko lepszą komuni- 
kacyą między Lwowem a Samborem ustalić. Kto był 
tylko w Sambórskiem, ba i ten nawet kto nie był, mo- 
że wiedzieć i wie zspewne jiš między Satnborem i 
Rudtami już od lat kilka dokońcżówy jest doskonały 
gościniec murowany, dalćj, i£ z Rüdek do Głodka jest 
nie spełna 2 mil drogi, której wykóńczeie żadnych 
wzmianki godnych tradności nić przedstawi. 
że wiedzieć trzeba że Rudki i Grodek są ód dawh 
głównemi dla całój okolcy targowicami i ópirdkidóh 
szómi pónktami hardlowemi na linii. kömün yjnéj 
między Lwowtih i Samborem, a pizeto że półączehie 
ich główną było potrzebą i najwięksżą przedstawiało 
korzyść, w bec Którój ginie prawie të Mani anacząca 
okoliczność, iż przez Lubień _nieco— o pół mili może — 
krótsza będzie droga do Sambora, Przy drogach bo- 
wiem, w mdszyńi szczególnie stosunkowo ubogim kra- 
ju, wśgląd na koszt budowy i na ważność handlową 


połączyć się mająćych punktów, powihien wszystkie 
inne przeważać. Nie mogąc w własnćj głowie, mimo 
usilnćj pracy — ani jednego wynaleść debrego powo- 
du, któryby wytłomaczył dla czego Zimnówodo-Hoszań- 
ską drogę raszćzytóno tytułem tyłe Kosztownym dro: 
gi ktajowćj, a nie mając wiele w włdsny rozum zau- 


fatia, pytałem się na lewo i prawo kogo mogłem — 
pó eo i na co drogę tę prowadzą, na którą ja 7% 
sir. od tysiąca mam płacić. Lecz nikt na to żadowal- 
niającéj nie umiał dać odpowiedzi. Najlepszą dół mi 
jeszcze chłopek z Zawidowie , którego gdy zapytałem: 
Na co tu tój drogi? Odrżekł: A Bóg wie sam na co. 
W tej odpowiedzi bowiem była dla mhie nauka, iż nie 
wszystko nam wieśniakom wiedzieć potrzeba i należy, 
i że wyroki najwyśsze chcieć badać jest nie zawsze 
rzeczą godziwą a często nawet bywa rzeczą miebez- 
pieczną. 


Wieden 2 listopada. 

ő W tych dniach jak już doniosłem, wyjdą ztąd 
dò Frankfurtu polecenia do hr. Rechberga, tyczące Się 
sprawy Księstw Holsztyńskiego i Lauenburskiego. Ga- 
binet pruski, który już pierwszy krók uczynił, wzywa 
Bundestag do rózstrzygnienia sporu na podstawie kon- 
stytucyi, którą król duński dał całej monarchii i którój 
pewne części, rozporządzeniami póŹniejszemi usunięte 
lub ścieśnione zostały. Idzie tym księstwom głównie 
ó riórodówość, o dutonomię, o równy udziżł w repre- 
zentacyi cgólnój i o administracyg złożoną ż krajowych 
żywiołów. Wniosek zrobiony przez Prusy, dotyka tych 


m m 


zapracowanego gro- 
lokale w cechach ńie 


s właścici niii 
łych nieruchómości, cieszą się ae wspania 


Z wypadków bieżących wspomnieć należy o muzyce, 
tórą potowiońo w tym tygodniu dla uczczenia pamięci 
Bnacego Komorowskiego. To samó więc requiem eria 
biniego, które zabrzmiało dla niegdy dyrektora HN y 
skiego Karola, raz jeszcze wykonano u księży Fijarow 


wii byt wcześnie zgósłe- 
czasie nabożeństwa za duszę r W, iat sóbie zjednać 


1 to ták- 


hodów, i z sumien-| wiedliwie ten śpiewak sercowy zasłużył, — 


Misty x pióniodzmi prónuworacyjnemi | tndbrotoweśii pruecyłane być wiray 
franko do Bióra Kxpódycyi Cxasw. 


szczegółów „i żąda jak powiadam, żeby Bundestag w o- 
bronie prawa i trakłatów glos swój podniósł. Wniosek 
nusttyscki zapewne z tego Samego wyjdzie stanowiska. 
Koreshondencya Pruska myli się, donoSząe, żę tako- 
wy 22gó wspólnie z pruskim przedstawiony juź zostal*), 
Oparła się ona w tem podaniu na, pówńości, że Aú- 
strya i Prusy działać będą wspólnie, lecz pospieszyła 
w fakcie co do tatejszógp przedstawienia. 

Le Nord óglńiza w dulsiejszyri swym humerze list 
z D:óżna, w którym Żerwanie żwiętego przymierza jest 
potwierdzonem, równie jak i to mniemanie, że dalsza 
polityka Rosyi opierać się będzie na interesach, a nie 
ña zasadach. Wyznaje atoli korespondent, że na Zja- 
zdach w Osbornie, Sztutgardzie i Weimarze, zgodzono 
Sig na wspólne dzisłanie w duchu solidarności. zasad i 
interesów : iecz ze Austrya musiała do tego przystąpić, 
i że jéj ta polityka może być najprzykrzejszą, zwła- 
szcza we Włoszech. 

Dzienniki tutejsze powstają o il mogą na nałożony 
ha his podatek. Moinaby dowieść, że prawo nowe jest 
uazbyt uciążliwe i może za ciemrie w niektórych pun- 
ktńch. Mnie sig zdaje, żó dotknie więcój wielkie niż 
małe tutejsze. dzienniki. 

N. Państwo przybyli ta wczoraj. O podróży do Mo- 
nachidm mówią ciągle. 


. Paryż Ji paździeńika. 

Śmierć jenerala Cavaighaka, rozbijając stronników 
itiniarkowanój rzeczypospolitćj, obróci gię na korzyść 
imperialiźmu i Orleanizma a na szkodę tepublikanizmu 
a hawet Socyślizmi. pema Cavaignac rg w tóm 
dö. Lefayetta, był szablą republikanizmu, był łącznikiem 
iniędzy armią a ludem. Teraž łącznik ten zniknął i nie 
go zastąpić nie może. Wiecie żó jenerał Cavaignac u- 
BAM p na anewryżma W willi Onrhes pod Nantes. 
Jegó loda tora pokśżiła męzkość i takt polityczny, 
chege aby mąż nie był pozbawiony owych honorów, 
które tylko w Paryżń mógly mu być oddane, chcąc 
także dać Paryżowi sposobność do nowój manifestącyi, 
posadziła go ówiniętego w płaszcz w krzesło, i pomi- 
mo trudności jakie napotkała ze strony prefektów i 
dróg żelaznych, przywiozła go do Paryża (rue de 
Londres, 29), w towarzystwie pięcioletniego syna i 
pana Piscatory, orleanisty,. byłego ambasadora w Ate- 
nach, swegó wieko sasiada. Piędriesięcioletni jene- 
rał Cayaignac miał sig otenić z matką swćj żony, wdo- 
wy Odier, a oženil się z jéj córką, mającą lat siedem- 
naście. Było tò małżóństwo ddthiracyjne, Istotnie, jené- 
rał Osvaignst był znakomitą figurą i jedynym ozłowie- 
kiem, którego rzeczpospoliłą 1 *yjlała. Był ón żół- 
nierzem ‘á zarazem mówcą. Politykiem, nie był i dla tego 
rzeczpospólita z nim przepadłą. Zeby się utrzymała, 
rzeczpospolita, powinna się była rzucić na zewnątrz 
Jenerał Cavaignac przyszedł do władzy (ministerstwa 
wojny) po 15 mója i nie w tym duchu nie zrobił. 
Rzeczpospolita zużyła się na rzezi ulicznój w dniach 
na pół umarła. Chciała 
na pobicie Kórola Al- 
Geri ag 5 Napoleon, 
z 4 - cia poh ò jé 
nerała Cavaignaka i czekają jak du ARa ha oei 
gnięcie trupa. La Presse ostrzega jednak, że jój mil- 
A nie jest apologiem, i co myśli, napisze. Dzien- 
niki rządowe chwalą zmarłego jako obrońcę porządku 
i poprzednika władzy L. Napoleona. Wiecie że z tego 
tytułu L. Napoleon był zawsze z wielką względnością 
— 


*) Wniosek uczyniony był 29go, lecz dzienniki wiedeń. 
skie pisząc o nimi cytując Kor. Pruską podały mylnie 
z depeszy dzień 22 (P. R. ©). 


| Poprzednio już podaliście wiadomość o oddaniu ko- 


lei żelaznój, prywataćj kompanii; teraz współwłaściciele 
zagraniczni, 74 u mi kompanii jechali się do 


cyonaryusze podejmują ich 


i mapa kolei warszawsko wi deńskićj 
okolicami o 9 mi 
którę ułożył Wilhelm Klej, ob PY 8 do 9 mil, 
Wpadając x jednego przedmiotu w drugi, nie zawa- 
że gwiazdka podniesioną została do 
PO jéj przejciń dna poy, za 
przez znaczek kwadratowy, mając 
podawa Sprawozdania tygodniowe, w tój samój formie 
ti W tak zbliżonóm nasladownictwie że ną. 
Hi korespondsncyś idealne, zachowańe być mają, Co 
Jest dobry przykład ras dany. Więc szemat 


yet długie 
ŻA | zima ta nakształt tan- 
deciarso pód jedną pachą niesie zwoje Starych rękopi- 


2 
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dla jenerała i że biorąc rządy, podał mu w labie rękę.|że od r. 1859 przywróci umorzćnie długu krajowego; 
Ten sam tytuł dał rządowi prawo oddania zmarłemu | poświącając na to 90 milionów. Minister nie mówi o 
honorów i wystąpienia z brygadą wojska. Dziś o po-|zamianie obligacyj dróg żelaznych na rentę, tylko o 
ładniu zwłoki jenerała Cavaignaka były poprowadzone |środkach za pomocą których renta mniéj na konku- 
do kościoła St-Louis dAntin, a ztamtąd na cmentarz |rencyi obligacyj ucierpi. Rząd ma wyznaczyć fundusz 
Montmartre. Przy katafalku szli: Guinoud, Bastide, |60 milionów, z których bank ma robić drogom po- 
Goudchaux i Bayold. Żadnój mowy nie było. Nad gro- |życzki. Tytuń i tabaka przynoszą skarbowi coraz 
bem wojsko trzy razy strzeliło, Było w gronie asystu- |ogromniejsze przychody. Fabryki sygarowe mnożą się 
jscych przyjaciol kilkanaście figur rządowych. Ludu|i nastarczyć sygór nie mogą. Choroby nerwowe i u- 
było dużo, chociaż usposobienie znacznój części ludu |mysłowe mnożą się w sposób zatrważający. 
było dla zmarłego nieprzychylne. Jenerał był nazywany| Zaczynają się lękać w Paryżu upadłości bankier- 
przez lud przedmieścia Ś. Antoniego „rzeźnikiem*, i|skich. Można być przygotowanym, że rząd użyje 
z trudnością został wybrany na deputowanego, w 0-|wszystkich sposobów, aby kryzys od Francyi odwró- 
statnich wyborach. Pogrzeb odbył się w porządku. Był|cić. Rząd zakazał dziennikom rozbierać kwestyę za- 
to, jak mówiono, pogrzeb rzeczypospolitój umiarko-| wieszenia biletów bankowych. Dzisiejszy rząd fran- 
wanćj. cuski wie, że jest odpowiedzialnym za wszystko, na- 
wet za nieurodzaj. Pan Voisin, jeneralny poborca 
Paryż 31 października. |w Bourges, robi proces dziennikom, które ogłosiły 
_ Rządowa wolta postępowania w sprawie rumuńskićj | wiadomość o jego bankructwie. 
jaką wyprowadzono z artykułu p. Renée, narobiła ha-|  Wyrachowano że od r. 1800 do 1857 miasto Pa- 
łasu, Orleaniści widzieli w tém nowy rok 1841. Ro-|ryż poświęciło 339 milionów na prace publiczne; od 
sya, potrzebująca Francyi, zgadzała się na cząstkową | 1800 do 1830, 197 milionów; od 1830 do 1848 
jedność Rumunii, ale nie na jedność dynastyczną. Je-|69 milionów, a 0d 1848 do 1857, 122 milionów. 
dność dynastyczna, wywieszona w Sztutgardzie, ozię-| Publiczność czeka z niecierpliwością nowych deba- 
biła dwa dwory. Ambasada turecka posłała jednego zejtów procesu Migeona, „które się odbędą w apelacyi. 
swych urzędników do redakcyi ła Pairie i Constitu- | Ulaskawiony kapitan Doineau, przesiedzi swe życie na 
tionnela z wyrzuceniem niesprawiedliwości okazanćj | wyspie Ś. Małgorzaty. 
w tych dziennikach dla Turcyi. Turcya, mówił urzęd-| Odbyły się wybory, w Orthez. Rząd w nich zwy- 
nik, nic sama nie robi, spuszcza się na decyzyę kon-| ciężył. i ski 
ferencyi, dla czegoż więc "wyrzuca jój niewdzięcz-| Zapewniają Że minister Rouland ma zamiar miano- 
ność. Taka potulność nie zaspokoiła redakcyi. Dzisiej- | wać profesora języków słowiańskich w miejsce Adama 
sza la Patrie. tlumaczy artykuł pana Renée, zapewnia | Mickiewicza i że ma być nim pan Chodźko. 
że Francya nie zrobiła wolty, że nie zrobiły jéj wyra-q Tegoroczna opcra włoska jest mierna, z przyczyny 
Źnie i inne mocarstwa; że Francya niemogąc wystą-|braku dobrego tenora. Zamówiony tenor z Londynu, 
pić sama przeciw wszystkim, musi się ograniczyć na | nie przybył. Opera jest bogatszą w Śpiewaczki: Albo- 
pracowaniu na konferencyi w duchu jedności i że musi|ni, Stefanone i Nantier-Didier mogą sprostać wszystkim 
przystać na to, co będzie mogła otrzymać. Temu mie-| potrzebom. Ostatnia śpiewaczka nie ma siły włoskićj, 
siąc Francya panowała w Stambule, p. Thouvenel dał jale ma dobrą metodą, głos czysty i jest młodą. Rossini 
obiad, na który mógł zebrać samych stronników fran-|dał do teatru Bou/jów partycyą na małą sztuczkę. 
cuskich, dziś wszystko się zmieniło. Zabawnóm było, | Zbogaceni literaci bawią się pisaniem sztuk teatralnych. 
że pogłoska o kandydaturze księcia Murata poruszyła | Emil de Girardin „Fille du Millionaire; * Solar „Clairette 
nawet serca hospodarów. Bibesko i Stirbej oświad- |et Clairon“. 
czyli się za dynastyczną jednością i wystawili jaką| Ostatni Correspondant zawiera artykuły ojLacor- 
plagą jest dla kraju niestałość władzy. Skompromito- |derze i hr. Montalembercie pełne alluzyi. 
wali się. Polepszenie się interesów indyjskich przewró-| W zakładzie Vincejskim znajduje się stu inwalidów. 
ciło rzeczy. Dzienniki angielskie piorunują na Paszę Tak im tam dobrze, że wydalić ich nie można. Inwa- 
Egiptu, co znaczy, że o kanale suezkim myślić juź |lidzi używeją wszystkich fortelów, żeby w zakładzie 
nie można. Ma się tylko udać interes indyjski, tj. Fran- | dłużćj pozostać, 
cya ma dostać za Chandernagor wynagrodzenie w oko-|  Wystawiony jest na sprzedaż kościół angielski przy 
licy Pondichery. Zaokrągli to trochę posiadłości francu- | ulicy d'Aguesseau. Chcieliby go kupić 00. Zmartwych- 
skie. Francya posyła na wzmocnienie Indyi tylko 150|wstania na kościół katolicki, ale Anglicy zebrali się 
piechoty morskićj. Co się dziś robi, przypomina mi wła- |w hotelu Meurice i starają się, aby kościół nie wyszedł 
dykę czarnogórskiego, któremu Cesarz powiedział: „zro-|z ich ręku. 
bię co będę mógł, ale nic obiecać nie mogę, bo wszę- 
dzie gdzie chcę co zrobić, napotykam przeszkody.“ 
Dzienniki legitymistowskie i fazyonistowskie mają je- | _B. W_przeszłą niedziele w urocz - n 
szcze nadzieję, że Anglia przejdzie przez ciężkie próby |tego ksiądz Aleksander z zakonu Zmartwychwstania 


w Indyach; rachują wojsko powstańców w Oude na przemówił żarliwie do licznie zgromadzonych rodaków, 
150,000 ludzi. Dzienniki te najmniój zatrudniają się | przedstawiając im zbawienność i pożytek duchowy 


Paryż 30 października. 
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sprawami indyjskiemi. 


z posiadania wyłącznego polskiego przybytku pańskie- 


Rząd ma zamiar powołać pod broń tego roku tylko |go w stoliey Francyi. Liczba zwiększająca się coro- 


połowę kontyngensu to jest 50,000 ludzi. 


cznie podróżnych Polaków, bardzićj daje czuć tę po- 


Sądzę, de małżeństwo księcia Kalabrii z księżniczką |trzebę. Jest kaplca po dawnój ambasadzie atgielskićj 


Bawarską pozwoli księciu wywrzeć większy wpływ na | 
ojca, jego polityką i stosunki Neapolu z Zachodem. 
Książę Kalabrii ma być liberalnym. 


dotąd przez protestantów posiadana. Cheą za nią 10 
tysięcy funtów szterlingów. Te same ręce które nieraz 
w imieniu biednych do serc litościwych wyciagały się, 


Z powodu grasującćj w Lisbonie żóltój febry, Cesarz | te same ręce co tyle łez otarły, tyle nędzy ulżyły i tą 
wstrzymał wyjazd margrabiego de Lisle de Sóry, swe- jrazą nieodmówiły swego współdziałania. W przysionku 
go ambasadora. Porty francuskie zachowują kwaranta- |Świątyni pańskićj stały czcigodne damy kwestując na 
nowe ostrożności względem okrętów przybywających |nowy przybytek boży. Kwesta ta w każde święto i 
z Lisbony. Kilku lekarzy francuskich udało się do tego | niedziele ponawiać się będzie dopóty dopóki potrzebny 
miasta dla studiowania żółtćj febry. Choroba ta graso- | fundusz się nie zbierze. W Bogu i uczuciach religij- 
wała kilka lat tema w Nowym Orleanie i porwała kil- {nych ziomków nadzieja, że niezadługo miłosierne dusze 
ku Polaków. chlubić się będą tak zasłużoną przed Bogiem i ludźmi 

Hr. de Bourqueney przybył zaonegdaj do Paryża. | pracą. ; 

Konf:rował z hr. Walewskim i udał się do Compiegne.| Onegdaj jenera? Cavaignac były naczelnik władzy 
Hr. Hatzfeld tylko eo przybył do Paryża, odebrał za-| wykonawczćj w r. 1848 nagle życia dokonał powró- 
proszenie do Compiegne. ciwszy z polowania w zamku swym Ournes w depar- 

Rapert ministra Magne o stanie finansowym Franeyi |tamencie Indu et Loire. | 
nie zrobił podwyżki na giełdzie, bo już był wyeskom-| Jutro o godzinie 12:éj odbędzie się jego pogrzeb 
ptowany i giełda stala TÌ Pozycyi spadkowéj, raport|w kościele St. Louis d'Antin. Dziennik Patrie (stron- 
jednak jest nie złym. tlumaczy Ma rząd, wystawia |nik rządu) doniósłszy o Śmierci jenerała jako nader 
niewygodną sukcesy4 ogg 27 pon koszta wojny |smutnym wypadku, tak się wyraża co do uroczysto- 
krymskićj, ale wystawia także cage powiększanie |ści pogrzebowćj: „Francya niezapomniała że w 1848 
„r. winna zbawienie swoje orężowi jenerała Cavaignac 
„to też Śmierć ta tak niespodziana wywoła żal po- 
»wszechny. 


się przychodów skarbowych. „Pan Magne wyznaje, że 
dług bieżący wynosi 886, milionów , 
wkrótce zniły go do 


lecz obiecuje, że 


700 milionów. Obiecuje nadto, 


się, 


Rzecz Szczególna, że tyle j A ; 
; i że tyle już rzuciliśmy wierszy, a 
wszel- zt bhaa jęzoe umysłowości. Czy pisarze nasi 
i że prei: e. ET ay drukarnie ustały, że nic jakoś 
niew B a kalendarz i nowego, czegoby można się do- 
tknąć. Boć i A Hindemit, a do tego jeszcz» 
w oor PE 1858, ER roje z braci kalenda- 
stanowić przedmiotu 
wydawnietwie polskićm, Wiemy PRIE 


zasadom, trzyma się gęjśle konserwaty- 


- Co go obchodzą foliałowych roz, 
zmu 6 wolno im grubieć i kształcić się z ee 
ale też nie bierze na węże 


raz tylko já I 
w oyi ukazać się stroju. 


wanie w zbytkach, przeszło już wszelkie granice, i dla 
tego marzą tu o zawiązaniu jakiegoś kółka oszczędno- | rze polskie; i 
ści, któreby swym przykładem Przyświecało drugim, i|im tego nie wzbrania, l R 
odrzuciło wszelki zbytek w ubiorze, prowadzący Bóg|wiązku kształcenia się n3 c 5 Caly poczet 
wie do czego. Kiedy to jednak i jakim sposobem przyj. | świętych, coš o jarmarkach, KopQ anegdot, odpowie. 
dzie do tego, niewiadomo jeszcze, chociaż na dobrych |dnich duchowi języka W którym wychodzi, i daléj 
RDN © | 

ok ten wszakże, zdol ozy u|za parę miesięcy zawita. 
szałowi tamę, o tém nie Ta oo wątpić, trzeba tylko | - Ale za to ai Biblioteka Polska wychodząca 
gilnój woli do przeprowadzenia tój myśli, tchnącćj za-|w Przemyślu nakładem Michała Dzikowskiego i wyda- 
równo wzniosłym jak korzystnym dla całego Ogółu ce-|wana przez Kazimierza Józefa Turowskiego, a która 
lem. Pierwszy taki krok, wywołałby niebawem ogólnej dopiero w tych czasach dostała się do rąk naszych, za- 
niezadowolenie, ale w końcu Braaardgłby rozum, i cała 
masa tejemnic krynolinowych runęłaby niebawem, 30- 


chodzi, Že śro. | w świat na powitanie okrągłego roku, który juź do nas | zdoła, 


sluguje ze wszech miar na zaszczytną wzmiankę, : Zle | jeden 
to zaprawdę, że wydawnictwo to przodkujące pod wzglę- | p. Legouvé. Sztuka ta ma powodzenie zasługuje zupełnie 


„Stósownie do objawionego życzenia rodziny, rząd 
„postanowił, że pogrzeb jenerała Cavaignac odbędzie 
„Się odpowiednio do dekretu z miesiąca messidor roku 

„Oddając jenerałowi cześć należną jego stopniowi, 
„odda się zarazem hołi pamięci dla obrońcy porządku, 
„w nieszczęsnych dniach czerwcowych.“ 

Młoda wdowa po jenerale Cavaignac niechciała ani na 
chwilą odstąpić ciała i sama je przywiozła po nabal- 
samowaniu do Paryża. EA 

Monitor dzisiejszy ogłosił raport ministra finansów 
obejmujący stan skarbu francuskiego i projekt budżetu 
na rok 1859. > 

Stan ten jest w korzystnym przedstawiony świetle. 
Skarb nietylko że nie ma prawa uskarżać się na de- 
ficyt ałe szczyci się jeszcze przewyżką. Minister zapo- 
wiada że księga długu krajowego jest zamkniętą i że 
do nowój pożyczki rząd uciekać się nie będzie miał 
potrzeby. Niemiałem jeszcze sposobności gruntownie 
cbeznać się ztym ważnym dokumentem, a choć wiem 
dobrze że teorya grupowania cyfr jeszcze przez p. 
Thiersa odkryta, dsje wielką sposobność redagowaniu 
budżetów, do zakrycia ułomności rzeczy, jednakże tą 
razą skłonny jestem bardzo dać zupełną wiarą rapor- 
towi p. ministra finansów i zaraz powiem dla czego. 
Począwszy od 2go grudnia 1851 roku tak wewnątrz 
jeko i zewnątrz Francyi, tak jawnie jako i pokątnie 
wieści krążyły i krążą peryodycznie, przedstawiając 
stan finansowy Francyi w najopłakańszym świetle. 
Tymczasem w ciągu tego peryodu sześcioletniego, rząd 
cesarski wykonał olbrzymie wewnątrz prace i przewiódł 
kosztowną na zewnątrz wojnę. Dochody niestałe zwięk- 
szają się corocznie w postępie prawdziwie zadziwiają- 
cym. Dochody stałe nie cierpią zaległości. Kryzys fi- 
nansowa która w innych krajach tak dotkliwie czuć 
sig daje, zaledwie w części oddziaływa na interesa 
prywatne. Eskonto banku tylko tyle, że musi postępy- 
wać tuż za podwyżką eskontów zagranicznych. Praca 
ma zarobek a handel dobrze idzie, i gdzież tu są o- 
znaki owego to deficytu, owćj przepaści którą zapo- 
wiadają źli wróżbiarze finansowi miejscowi i zagrani- 
csni? Mają oni prawda gotowy argument na poparcie 
swoich twierdzeń. Misternie zwykli poddawać że brak 
kontroli ułatwia pokrycie złego. Na podobny zamęt jest 
tylko jedna odpowiedź, któraby była dostateczną gdyby 
można czóm, kiedykolwiek złą wolę, złą wiarę prze- 
konać. Odpowiedzią tą jest, że ci panowie wyobraże- 
nia nie mają o organizmie finansowym Francyi. Ażeby 
budżet można sfałszować, trzeba na to mieć 300 
wspólnikow! A cała potęga Cesarza nie jest w stanie 
wymódz na płatoiku lub rachmistrzu, ażeby zaordo- 
nansował sumę jeżeli takowa niewłaściwą drogą mu 
jest przedstawioną. Bo we Francyi ktokolwiek groszem 
publicznym zawiaduje lub kontrolą się jego trudni, ten 
osobą i majątkiem bez względu na powody za uronie- 
m że się Ome re w błędzie, że niepodo- 
bna ażeby Cesarz mógł bez wysilenia skarbu tyle ro» 
bić wydatków, skoro poprzednicy jego tak ściśle przez 
Izby kontrolowani dokonać tego nie mogli. Na to dwo- 
ma słowami odpowiem. Cesars co do osobistych wy- 
datków ma listę cywilną nierównie hojniejszą od po- 
przedników, i co do grosza ją wydaje. Ale ma Środek 
obfitszy, dźwignię niepospolitą, budżet nie rozdziałami 
ale w ogólnój cyfrze wotowany. Ma konstytucyą roz- 
wiązane ręce. Może z ministeryów przenosić kredyta. 
Przy dobrym zarządzie, przy narodowóm pojęciu inte- 
resów Francyi tak jak to ma miejsce obecnie można i 
wielkich dzieł dokonać i skarbu niezadłużyć i podatku- 
jącym ulżyć, co już w części nastąpiło w rolnictwie. 

Rozpisałem się cbszernićj w tój materyi dla tego, 
iż radbym ażeby czytelnicy Czasu jak najmnićj dali 
się uwodzić} błędnym wieściom. Aczkolwiek przedmiot 
ten publiczności naszćj mnićj dotyczy, miło jednak i 
w rzeczach odleglejszych mieć rzeczywiste wyobrażenia 

Z bardzo wiarogodnego Źródła wiadomo mi jest że 
Cesarz żegnając wojsko w obozie powiedział słowa 
które drukiem nie były ogłoszone, a te są: 

„Wiem że będą krytykować mój systemat zakłada- 
„nia obozu. Zsrzucą mi żem 80 rozciągnął; zrobiłem 
„to umyślnie. Chcę mieć obóz mogący pomieścić dwa- 
„kroćstotysięczną zrmię abym W razie potrzeby mógł 
„ją użyć na zewnątrz.“ è 

Nie należy w słowach tych szukać domysłów lub 
zastósowań bliskich. Nigdy czasy nie były więcéj po- 
kojowe jak teraz. Nigdy dążności nie były mniéj wo- 
jenne. W przymówieniu Cesarza jest raczćj pobubka 


które Brani |o.j naturalnemu porządkowi rzeczy miejsce. Zdaje |dem doboru dzieł i nadzwyczejućj Przystępności ceny, 
czy późnićj musi przyjść do tego, ża-|tak mało ma dotąd rozgłosu i miejscami nie znane jest 


Szymonowicza, An- 


aik , choć na 
kartofiach niezbywa, dla tego KSi4żXa, suknia, papier, 
ka Wisła, darmo 
nigdy nie pamię- 
0 Kola też szerzą się 
skargi na drożyznę, ele nikt nie Uważa ną nio, a tym- 


Kiedy się to dzieje w łonie miasta tutejszego, na 
Scenie tymezasem toczy Się ST08A walka pko 
Z arystokratami, odwiedzana licznie przez publiczność 
warszawską, a którą to wzlkę uwydątnił wybornie 
W Nowo-przedstawionej komedyi p. n „Prawem zasługi” 
z słynniejszych pisarzy dramaty, eznych francuskich 


iada: Może mi kto z4-. 


CÓŚ 


ie wojskowego, rodzaj podniety, więcćj niż po- 
gróżki. 

Znowu jest mowa o dotacyach dla marszałków i 
wyższych dygntarzy w Algierze. Wszelkie koncesyć 
gruntów szczególniój w bliskości drogi żelaznój zostały 
zawieszone, do dalszéj decyzyi. 

Dwór ciągle bawi w Compiègne. Artyści teatrów pa- 
ryzkich kolejno dają przedstawienia. Goście zaproszeni 
zmieniają się. Łowy wszelkiego rodzeju jedne po dru- 
gich następują. Cesarzowa brała czynny udział w polo- 
waniu na bażanty. Dwadzieścia kilka sztuk ubiła ze 
strzelby misternie dla nićj umyślnie przyrządzonćj. Do- 
tęd przedawano zwierzynę. Ostatni pobój otaksowano 
22 tysiące franków. Cesarz zakazał przedaży. Rozsyła 
zwierzynę w darze dygnitarzom, jenerałom, wojsku, 
szpitalom, inwalidom itd. 


Londyn 31 października. 

L. Najważniejszą nowiną jest powszechna radość ze 
zdobycia Delhi. Stało się to, jak z telegrafów i zape- 
wne z listów wiecie, d. 20go września w samą rocznicę 
pamiętnój bitwy i zwycięstwa odniesionego r. 1854 
nad Rosyanami nad Almą w Krymie. 

Słabość sprawy powstańców zdaje się z różnych 
okoliczności postrzegać. Poczuwano się do niój juź 
w Delhi, kiedy uznawano potrzebę układów. O czem 
wam pierwszy donosiłem, to się teraz sprawdza. Na 
dziesięć dni przed szturmem, dla odwrócenia od miasta 
tój klęski, nowych wysyłano do obozu parlamentarzy 
z białą flagą. Leez ci nietylko niebyli przyjęci, lecz 
ich ostrzeżono: iż ktokolwiek na przyszłość poważy 
się z nią okazać, pójdzie nieodzownie na szubienicę; 
rząd nie wchodzi w układy z rokoszanami, wymaga 
bezwarunkowego poddania, niechce z nimi żadnćj rog- 
mowy prócz przez paszczę armatnią. Co więcój dwa pułki 
powstańcze z pod komendy Nans Sahiba ofiarowały 
się dobrowolnie broń złożyć, aby tylko im dano amne- 
styę, lecz otrzymali za odpowiedź: że składania broni 
ani amnestyi dla nich niemasz, chybaby pod chorą- 
gwią angielską broń swą na nieprzyjaciela obrócili. 
Wtenczas jedynie amnestya stanie się może przedmio- 
tem do uwagi. 

Rząd cywilny, uważa Times, mając na myśli lorda 
Canning nie powinien w téj porze humanitarną swą polity- 
ką powiększać trudności, które i tak są wielkie; polityka 
takowa nie zgadza się ani z opinią wojska, ani osób 
cywilnych, z*jmujących się energicznie obroną kraju. 
Czas bywa na bitwy, jak ktoś mądrze powiedział, 
równie jak i na leczenie ran. Każda czynność ma wła- 
ściwą swą porę, i w nćj téż powinna być dokonaną. 
Niech sir Colin Campbell pierwćj dopełni swego po- 
słannictwa, a późnićj będzie czas na wysłuchanie rad, 
jakie p. Grant (członek rady Kompani indyjskiej) nam 
w swój mądrości zechce podać. Gdy ks. Welingtona 
pytano: Co to był ten wojskowy sąd doraźny? Wódź 


i :niczyim, tylko wolą wodza. Owóż. 
to prawe najskutsczniejszóm jest obecnie w ludyach. 


, Havelock i Outram ciągną pod Luknow, przeprawili 
się przez Ganges. Luknow 50 mil odległy od Cawnporu. 
Na ckręcie „Caradoc“ przybyło poselstwo siamskie 
do Portsmouth. Składa sią z trzech posłów, i 25 '0= 
sób należących do ich świty. Wojsko i marynarka 
przyjęła ich ze zwykłemi w tnkich razach salwami. 


Kraków 3 listopada. C. k. Rząd krajowy ogła- 
sza nową listę składek na pogorzelców Zywca, ja- 
ko to: Złożono w urzędach powiatowych: Dembica 
20 złr. 28 kr. Limanowa 5 złr. Kolbuszowa 32 złr. 
46 kr. Mielec 100 złr. 50 kr. Ropczyce 31 złr. 57 
kr. Grybów 25 ałr. 18 kr. Wadowice 23 złr. 32 kr. 
Sokołów 9 złr. 41 kr. Biecz 60 złr. Tuchów 8 złr. 
Krosno 25 złr. 29 kr. Stary-Sącz 2 złr. 20 kr. No 
wy-Sącz 24 złr. 21 kr. Dąbrowa 2 złr. 20 kr. Wie- 
liczka 55 złr. 25 kr. Podgórze 50 złr. Pilzno 6 złr. 
Żabno 1 złr. 30 złr. Krzeszowice 14 złr. 33 kr. id 
talar. W Morawie: Ostrawa morawska 30 kr. Hroto- 
wice 3 zlr. 57 kr. Micz 23 złr. 30 kr. Auspitz 4 złr. 
34 kr. Znaim 5 złr. 23 kr. Tulnek 2 złe. 34 kr. 0- 
strawa węgierska 1 złr. 36 kr. Gaja 3 złr. 36 kr. 
Następnie kongregacya kupców chrześcian w Kra- 
kowie 15 złr. Pastorat ewangielicki w Krakowie 17 
złr. 15 kr. pp. Hollaender i Bonn w Bielsku 100 złr. 
Składki zebrane przez proboszcza X. Siekierę 14 złr. 
w probostwie w Starym-Sączu 5 złr. w probostwie 
dziekanii wielopolskiej 5 złr., od p. Stefana Leśniow- 
skiego właść. dóbr 20 złr., od p. Stanisława Pie 


na nie. Może kto powie, że nie jest jeszcze tak graną jak- 
by należało, albo jak jest może graną w Paryżu, ale 
na to łatwa jest cdpowiedź, to jest żeśmy w tradycyi 
dziejów naszych, nie przechowali ani m»rgrabiów de 
Rouillć , ani Mergrabin d'Orbeval i innych, dla tego głó- 
wnie, żeśmy ich nigdy niemieli. Artysta więc musi dopiero 
tworzyć tę rolg, a ponieważ kaśdy z widzów, twcrzy 
sotis nawzajem zupełnie inne 0 tejże tili wyobrażenie, 
niedziw przeto że uosobior: przez artysty typ nie za- 
wsze godzi się z wymaganiem widza i łatwo wywołoje 
zarzut co do gry artysty, & Czy słuszny lub nie, jest to 
trudną do rozstrzygnięcia zagadką. Chyba musielibyśmy 
wierzyć ślepo w talent artysty, a w takim razie dopiero 
pod owym wpływem przekonania, że tak być musi, 
skoro tak nam przedstawia, opuścilibyśmy tentr z za- 
dowoleniem po skończeniu sztuki, Takiej jednakże wia- 
ry nie można wymagać od wszystkich bez wyjątku wi- 
dzów, i stąd to pochodzi, że mimo całego wytężenia 
ze strony grających artystów, gra ich bardzo często po- 
zostawia jeszeze wiele do życzenia. Uwagi te są skie- 
rowane głównie do rćl pierwszych, bo o podrzędaych 
wcale niema mowy, a przytem są one ogólne i do kaš- 
dej tego rodzaju sztuki francuskiej, dające się w 
SOWAĆ. 
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go, którego to tyczy, powoływani bywają do pora- 
dy, aby usłyszeć, co mają przeciw tym zmianom 
lub przec'w formie pod jaką ta zmiana fiskalna naj- 
praktyczniój i najmnićj dotkliwie może być zapro- 
wadzoną. Niedawno temu fabrykanci cukru burako- 


nieosiągnęli oni praktycznego ztąd pożytku. Przez 
grzeczność wysłachano ich— ale wysokość podatku 
wprzód postanowiona, weszła mimo tego w wyko- 
nanie. Zapewne i dziennikarzom nie lepiejby poszło, 


to jednak bolesna, że umysł literata nie zosteł przy- 


niążka wł. dóbr 3 złr. Razem 721 złr. 35 kr. ita- 
ar, co z dawnemi skłedkami wynosi razem 6106 złr. 
25 k. i 3 talary. 


C. k. Prezydium Rządu krajowego nadało posadę 
katechety przy głównej szkole ś. Barbary w Krako- 
wie kooperatorowi probostwa w Biały X. Antoniemu 

urnerowi. 

C. k. minister sprawiedliwości zamianował radz- 
ców sądów obwodwych Jana Lampel w Przemyślu, 
Gabryela Rieger w Samborze, Seweryna Bachotte i 
kaw. Włodzimierza Dulembę w Przemyślu, następnie 
aw. Januarego Poźniaka Krzywkowicza w Stanisła- 
Wowie radzcami sądów krajowych, i to Seweryna 

achotte do sądu obwodowego w Złoczowie, wszy- 
stkich innych do sądu krajowego we Lwowie. 
OKK, 


Wiedeń 3go listopada. O. D. Post w drugim ar- 
tykule o stępla na gazety pisze: 

„Wszędzie, a zatem i w Austryi zwyczejem jest, 
że kiedy ma przyjść do znacznych zmian celnych 
lub podatkowych, reprezentanci stanu przemysłowe- 


wego wzywani byli do takićj narady. Wprawdzie 


gdyby im wyrządzono tę sprawiedliwość, iżby przed 
tak stanowczym krokiem wysłuchano ich. Zawsze 


się pobierać na- 
leżytości od czaspism za przesyłkę przez zakła- 
onamentu dzienników pod- 
legających stęplowi, potrącać się ma opłata 
stępiowa.** 

< Dalój przechodzi O. D. Post rozmaite wersye Wu- 
Aczenia tego paragrafu i przychodzi w końcu do 
gò rezultatu, że z pewnością nic się o tem stanow- 
Fae. powiedzieć nie da, bo niemożna wiedzieć jaka 
pila myśl prawodawcy, i że jedna z wersyj może 
= prawdziwą, lecz w każdym razie zostaje w sprze- 
kipa z brzmieniem paragrafu. Wyjaśnianie dane 
m Orako temu paragrafowi przez O. D. Post krąży 
kod około gramatycznych wątpliwości, a przeto 
m mniój na Hamaczeniu polskiem może być uza- 


sadnione. 
W łochy. 


Z Cagliari donoszą 27go do Kor. Austr.: Tutej- 
Szy teatr bywa miejscem nieustających zajść mię- 
zy dwoma stronnictwami, z których jedno wystę- 
Pujo w imieniu krajowców, to jest rodowitych wy- 
spiarzy, drugie w imieniu Piemontczyków. W zatar- 
gach tych bicrą udział wojskowi i urzędnicy. Ma- 
Tynarze napadli pewnego redaktora tutejszego pisma 


à Ww Pesaro, w państwie kościelaóm , konsul fran- 
Wki Billy, napadnięty został i poraniony sztyleta- 
Mi, Zbrodni tej przypisują powody polityczne. 


Księstwa Naddunajskie. 


| Wiener Ztg z 2go t. m. zamieszcza nestępujący 
list z Bukaresztu z 23go października, opisujący po- 
Szątkowe czynności Dywanu wołoskiego: „W ciągu 
tałego ubiegłego tygodnia Dywan ad hoe zajęty 
był ozynnościami przygotowawczemi. W czypnościach 
tych najważniejszóm było obranie wice-prozesa Dy- 
Wanu i sekretarzy, 


tymczasowego, Karola Rosettego, 
Dutowanych którzy mieli także udział w powstaniu 


dowi 
wąlicznie, przy drzwiach otwartych. 


U CZAS z Czwartku 5 Listopada 1857. ` 


NZ ZZOZ AW WZORCE OWCY WO o ZOZ ZZOZ OOO RORY RORY R OWE A ZEE ZOO | OTTO MASTA. 


nek Dywanu usiłował poruszyć i poddać pod 
dyskusyę ważne jakie pytśnie polityczne, zawsze 
jednak prezes przywołał niecierpliwego mowcę do 
porządku i eddalał z rospraw ważne polityczne py- 
tania. Dopiero 20go października po ukończeniu 
czynności przygotowanych, przedstawił p. Konstanty 
Krezulesko (z ostatecznój iəwéj strony) wniosek po- 
party przez 15tu członków, ażeby zgromadzenie uzna- 
ło nagłość rozpraw nad czterema pytaniami zawar- 
temi w programie stronnictwa narodowego i pytania 
te poddało natychmiast pod dyskursyę. Wybrano 
komisyę z 9ciu członków do rozpoznania nagłości 
tego wniosku. Nazajutrz dnia 21go komisya zdała 
raport oświadczejąc się za nagłością wniosku; zgro- 
madzenie przychyliło się jednomyślnie do przedsta- 
wienia komisyi i rozprawy natychmiast rozpoczęto. 
Dwóch tylko mowców, Bratiano i profesor Jorano, 
wystąpili i przemówili za przycięciem wszystkich 
czterech punktów. Gdy nikt więcój nieżądał głosu 
ażeby mówić przeciwko, przystąpiono do głosowania 
i punkt za punktem jednomyślnie przyjęto. Następnie 
spisano protokoł podpisany przez wszystkich człon- 
ków. W akcie tym wypowiada Dywan ad hoc w 0be0 
komisyi międzynarodowój, że życzenia „narodu w0- 
łoskiego,* do których objawienia Dywan był powo- 
łany, zamknięte są w następujących czterech pun- 
ktach: Gwarancya autonomii i zjednoczenia Mołda- 
wii z Wołoszczyzną pod rządem jednego, obcego, 
dziedzicznego księcia z konstytucyjną formą rządu. 
Po podpisaniu tego protokołu, metropolita prezes Dy- 
wanu rozkazał uderzyć w dzwony, a zgromadzenie 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 


Kraków 4go listopada. Komitet Towarzystwa Nau- 
kowego Krakowskiego na posiedzeniu dnia 31go paźdz. 
postanowił: 1) dzień wyboru swych urzędników na rok 
następny 1858 na 21 listopada oznaczyć, 2) listę do- 
tychczasowych dobroczyńców owego Towarzystwa którzy 
składkę na dom budujący się dla tegoż k Towarzystwa 
wnieść raczyli, podać przez do wiadomości po- 
wszechnćj. Á k 

a 6b m. przypada termin wpłacenia 326j ra- 
ty 500-milionowćj pożyczki. Sz 

— Krak. Ztg. donosi, że gdy włościanin Złamanieo 
z Drabinianki pogorzał 19go Z- m. tameczny dziedzio 
p. Klemens Skrzyński, nietylko go wsparł w zbożu i po- 
trzebnych artykułach, tudzież przeznaczył mu drzewa na 
odbudowanie się, lecz nadto gotówką dał mu 100 złr, 
na zapomogę. n 

— Dyrektor teatru niemieckiego We Lwowie Gloggl i 
właściciel teatru małp tamże Casanowa, przeznaczyli wspól- 
nie 50 złr. na o nki we Lwowie. j 5 

— Temi ie e się w Wiedniu oszustwa 
nader zuchwałego, Dwóch ludzi, 7 których jeden prze- 
brany za komisarza policyi, a drugi za Jego sługę urzę- 
dowego, zajechało doróżką do sklepu przekupnia obok ho- 
telu arcyksięcia Karola i tam oświadczywszy; a 
odbyć rewizyę za fałszywemi banknotam!; żądali od wła- 

wyniki pieninàsa Ta 

wiadczyła, ż ; cią jéj syna, prze- 
oś yła, że gdy sklep jest are? nó, Oś aiei Teks- 
jąc się przypadkowego zdradzenia odpowiedzieli , że wstą. 
: iéj gdzieindziej tego 


samego manewru i takowy powiódł im się nad spodziewa- 


alr, Oszuści przeglądali takowe pół godziny, uznali nie- 
które za fałszywe, opieczętowali całą paczkę, zabrali ze 
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sobą i kazali zgłosić się wdowie nazajutrz do dyrekcyi 
policyi. W innem miejscu zabrali tym samym sposobem 
1800 złr Na tem zakończyli obławę jednego wieczora i 
podzielili się pieniędzmi. Nazajutrz rano jeden z nich 
chciał wymieniać papiery w pewnym kantorze wekslo- 
wym, lecz policya już była uprzedziła wszystkich ban- 
kierów i wekslarzy, i oszusta jednego zaraz, a drugiego 
późnićj nieco przytrzymano. Wszystkie pieniądze ode- 
brano po kilkudniowych poszukiwaniach, 

— Dnis 28 października zawaliła się w Antwerpii 
część olbrzy.niego budynku celnego, którego gruzy zasy- 
pały siedmiu robotników. 

— Donosiliśmy już o wypadku w Bolkenheim, gdzie 
w d. 25 paźdz. pięcioro dzieci zadusiło się W skrzyni, 
Sądzono w pierwszćj chwili, że nieszczęście to było skut- 
kiem przypadku, lecz dalsze dochodzenie wykryło tę smu- 
= prawdę, że 12-letni chłopiec był sprawcą tój zbro- 

i 1 to sprawcą nieprtypadkowym, lecz działającym z zu- 
pełną wiedzą, Powodem tój zbrodni była u niego zemsta. 
Namówił on starsze dzieci, żeby weszły do skrzyni, 
młodsze sam do nićj powsadzał, przytrzasnął wieko i 
usiadł na niem; a na prośby malców błagających go aby 
je wypuścił z ciasnego zamknięcia, odpowiedział, że trzy- 
mać je będzie póki się nie zaduszą. Zbrodnię tę wydało 
5-letnie dziecko, które było obecnem tój egzekucyi. 
wh 2 Rise s do wszystkiego, lecz co najsmutniej- 
sza, iż 8i sade: s $ i 
CCAA sąie aiue chlubił, że uprzątnął nienawistne 

— Fałszerstwa pieniędzy ierowych wydały się te- 
raz równocześnie ną kilku aimen Do zajsoaosniej- 
szych należy spółka fałszerzy bawarskich, na którój czele 
stoi właściciel drukarni Dürr z Kitzingen , kilku litogra- 
fów i wiele osób różnego stanu. W Raciborzu na Szląsku 
także poczyniono aresztowania osób o fałszowanie pie- 
niędzy obwinionych, aw Brukselli mówią wiele o nastę- 
pującym wypadku tajemniczym, Cztery lata temu pewien 
słażący przyniósł właścicielowi hotelu „des Etrangers“ 
skórzane pudełko od kapelusza i zamówił mieszkanie dla 
jakiegoś Anglika. Anglik jednak nie przybył. Pudełko 
wyniesiono między stare rupiecie i zapomniano o niem. 
Dopiero temi czasy, gdy doszła wiadomość o owéj okro- 
pnój zbrodni odkrytój na „London Bridge“, właściciel 
hotelu przypomniał sobie o pudełku z kapelusza i w mnie- 
maniu, że się z niego dowie o jego właścicielu, otworzył 
je w obecności świadków. Z wielkiem podziwieniem zna- 
leziono w tem pudełku banknoty angielskie na 60,000 
fszt, Zawiadomiona o tem policya wezwała konsula an- 
gielskiego, który telegrafował do banku numera tych 
banknotów. Odpowiedź nadeszła telegrafem, że banknoty 
są fałszywe i policya londyńska zesłałą na miejsce ajen- 
ta dla zbadania rzeczy. 

— Paryski rytownik p. Lallemand niezmiernie ważny 
odkrył wynalazek, to jest dagerotypowanie na drzewie. P. 
Lallemand ogłosił sposób roboty, który polega głównie 
na daniu drzewu powłoki delikatnój, zabezpieczającćj je od 
działania zbytniego ostrych płynów używanych w foto- 
grafii. Wynalazek jego wpłynie na udoskonalenie i uła- 
twienie drzeworytnictwa, które stało się dzisiaj przyro- 
dnią siostrą drukarstwa. 

ROEE OE ZE EC BDI DPI D EEEE ATA ES, 
SPRAWOZDANIA 
s posiedzeń sądu karnego w Krakowie. 

Dnia 19 październ. Dzisiejsza sprawa była z dwóch 
względów uwagi godną; co do rządzenia się policyjnego, 
ludu naszego i co do jego mowy, jeśli jest w zetknięciu 
z obcym językiem. 

Z ostatniego względu powtarzamy w treści opowiadanie, 
które prawie równobrzmiąco kilkunastu wieśniaków z Raj- 
ska powtórzyło: Jak zwykle tak i pewnój nocy w simie 
roku 1856, poszli nasi wachciarze (stróże) na wachę 
(straż), mając w ręku horn (trąbę) i podobno rogacz 


pochwyciwszy złodzieja na gorącym uczynku, natychmiast 
nad nim sąd doraźny składają i najczęścićj go knutami 
(nie rossyjskie) do hadesu posełają (niemieckie: hand- 
hafte That?) ; lecz czynią to zwykle tylko z złodziejem 
nienależącym do ich gminy; z swojskim bowiem cokol- 
wiek się delikatnićj obchodzą t. j. od knutów on się 
wprawdzie nie wymiga, lecz te mu już z pewną miarą 
jakkolwiek zawsze pełną — wyliczane zostają. — 

W czóm szukać Przyczyn tego przywłaszczenia sobie 
władzy sądzenia i w taki sposób karania bliźniego, czy 
w wrodzonem gmin naszych pojmowaniu swćj wyższości od 
obrażającćj ją jednostki, czy w wygórowanóm poszano- 
waniu obcćj własności, czy w barbarzyńskićm jeszcze poj- 
mowaniu siebie naprzeciwko obcych, lub nareszcie w czę- 
ściowem się zlaniu wszystkich tych pierwiastków ? M. K. 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 

Wiedeń. Kurza telegrafowne 5 d. 4 listopada, — Augs- 
burg 106%. — Hamburg 77. — Londyn słr. 10 kr. 17, — 
Paryż 123'/,. — Agio od slota 9%. — Motaliki 5-procentow. 
807%. — Motaliki B. 5-procont. — Pożyczka narodowa 5. 
procent £23,,—Obligi indem. galicyjskie 5-procont. 783, — 
Motaliki 4',-proo. —, Metaliki 4-procen. —. — Motaliki 
3-pro. — Losy r. 1834 —, — dtto s roku 1839 —, — 
Losy x r. 1854 —. —ś-proo. 107.— Akcye Bankowe 963. 
Akoye kole! żelaz. półnosnój 1750, — Akoye kredytu racho- 
mego 198, 

Kurs krakowski sd. 4go listopada, Ruble srebrne na 
monotę polską żąd. 103, płacą 102, — Banknoty austry- 
ackie: sa 100 sër. mk. żąd. słp. 434, płacą 431. — Pruski 
kuraat: za 150 słr. mk. żąd. talarów 97'/,, płacą 967,. — 
Owancygiery iąd. 107, pł. 106. — Imperyały row. żąd. 
sër. 8 kr. 21, pł. słr. 8 kr. 14. — Napoleon d'ory 20-frank. 
kąd, sër. 8 kr. 12, pł. słr. 8 kr. 6 mk, — Duksty ważne 


holond. slr. 4 kr. 49, pd. zdr. 4 kr. 44 mk. — Dukaty 
austr, iad. złr. 4 kr.52, pł. sēr. 4 kr. 46 mk. — Listy xe- 


stawns polskie s kuponami bież. żąd. 99%,, pł. 987,.—Listy 
zast, galio. z kuponami żądają 62, płacą 81/4. — Obligacye 
indm. s kupon. $. 78%,, pł. 17*/,. — Nowa pożycska maro- 
dowa z r. 1854 å, 82%,, płacą 62. 

Kurs lwowski s d. 30 paźdz. — Dukat holenderski str. 
4 kr. 65. — Dukat ces. złr. 4 kr. 48, — Półimperymł ross. 
słr. 8 kr. 19. — Rubol ros. złr. 1 kr. 36. — Talar pruski 
sär. 1 kr. 32, — Polski kurant i pięciosłotówka słr. 1 kr. 
11. — Galicyjskie listy sactawne sa 100 słr. bes kuponów 
sēr. 79 kr. 30. — Galicyjskie obligacye iudemn. bes kupon. 
złr. 77 kr. 40, — 6%, Pożyczka narodowa ber kuponów słr. 
81 kr. 15. 

Kurs wiedeński z 2go listopada. Motaliki 81. — No - 
wa pożyczka 63%,. — Akcye Banku wied. 865—Akcyo ko- 
lei żelasnój północ. 173. — Aglo od złota 9/,, od srebra 
6'/,. — Oblig. uwoln. grunt. 78%,. — Pożyczka ostatnia na- 
rodowa 82%. — Promessy galicyjskie — 

Kurs wrocławski s 2 listopada. — Banknoty anstryno. 
97%, k, — Baukn. polsk. 90%, żąd. — Listy zast. polskie da- 
wne 89 żąd.; nowe 89 żąd. — Listy zast. ponnańskie 987 ,. 
ż., 4-proo. 83%, š. dtto 3'/,-proo. — $. — Kolej Krakowsk. 
Górno-Śzląske — śń. 


Przegląd polityczny. 


Gaz. Krzyśowa raz jeszcze potwierdza podaną 
przez siebie dawniej wiadomość, iż Francya dowie- 
działa się od jednego z posłów swoich w Niemczech, 
iż nie może liczyć na Rogyę w kwestyi unii Księstw 
Naddunajskich. Co do tój kwesyi, wiele dzienników 
utrzymuje, iż Prusy trzymać się będą zdania Austryi 
iże w tym względzie zaszła yć umowa między 0- 
bu państwami niemieckiemi. Korespondent nasz ber- 
liński twierdzi, że Prusy niemogły się były jeszcze 
zdeklarować co do unii, niechcąc uprzedzać w tej 
mierze konferencyi. 

Okólnik ministra belgijskiego De Deckera zawia- 
damia senatorów i deputowanych, że król otworzy 
Izby tOgo. Czy po ten dzień nowy gabinet będzie 
gotów? Być może, że tylko niektórzy ministrowie 
wystąpią. Liberaliści liczą na wyjście z gabinetu mi- 
nistra sprawiedliwości p. Nothomba, którego dzio- 
łem było prawo o dobroczynności, tudzież ministra 
wojny jenerała Greindla. i k 

Odkryty spisek w Serbii, uwięzienia i proces spi- 
skowych, obok tego wzburzenie umysłów we wszy- 
stkich krajach słowiańsko-tureckich, 0 czem poda- 
liśmy wczoraj urzędowe sprawozdanie, zwracają co- 
raz więcój na siebie uwagę, powszechną. Niektóre 
listy z Belgradu utrsymują, 5%, wancya i Rosya za- 
żądały z tego powodu wyja sa od księcia serb- 
skiego; jeden 20$ kores”ondent podajo, że konsul 
francuski protestował przeciw postępowaniu tegoż 
księcia. > 

Dzienniki angielskie podeją ciągle listy z Indyj 
ostatnią pocztą nadeszłe; dotąd jednak nio znele- 
źliśmy w listach tych żadnego szczegółu, którego- 
byśmy nie podali w trzech naszych sprawozdaniach, 


potem przytrzymano 
wójtowi przez biegunów, 
nymi rozpoznawszy, że je 
zaś obcy, przemówił do pierwsz 
przemarnotrawiłeś go, 8 teraz li : 
ścił) i na kradzieże puścił; pemn wylicz mu ośm ki- 
jów. Rozkaz wójta został więc jak najwiernićj spełnio- 
8 pca chorował po tych ośmiu (?) 
k ukaranego 1ieS10no za Czu n BETA 
dano a kij "w reko i do goma ite karano: 4 kd róż 
Sde gracji 
, 1 
© jeszcze nawrócił; biegun jednak Sat, 3 śle 
idzie. Wzięli się potem do drugiego złodzieja, który był 
niewsiowym, rozciągnęli go, głowę mu, już poprzednio 
nadwerężonę, płóciennicą zawinęli i bili z kolei, jeśli kto 
żar wem m IE, wołali na niego: bij złodzieja, 
o x . en sposób wybitego zostawili na śnie- sige? : 
gu, sami zaś poszli do karenin. ław aail z przyto- przedsiawiejących Szturm Dolhów i położenie rze- 
mnych piwo sobie płacić EEA to, że butów jednemu CZY nom" krajach Hindostanu, według wiado- 
z złodziei pożyczył. Podczas fety przypomnieli sobie o zło- mości przez tęż pocztę przywiezionych. Jedynie 
dzieju, którego na mrozie zostawili, kazali więc biegu- tylko w liście z Kalkuty zamieszczonym w Timesie 
nowi popatrzeć, czy się jeszcze psk lub czy też może czytamy nieznaną wiadomość, iż w Allshabad 10ł- 
uciekł; lecz biegun doniósł, że złodziej leży nieżywy: pei i BA wymordowali 150 © piłka kra- 
Radzono więc nad tém, co by z nim szobiój Je a 5 Wwolnieni gdy ci po okosak AR A En niobo 
podawali myśl, żeby”go do rzeki Soły wieże UPA dzili ni przez komisarza erma „a Boise. wycho- 
to się wszyscy nie zgadzali; w końcu dano zn may z więzienia. — Dokładniejszego Opisu szturmu 
zy Aj ; udział w téj ' Delhów i iojszói wiadomości © zdobyci 
dowi miejscowemu , który jedenastu mających u : i pewniejszój wia byciu tego 
zbrodni za dał. Jeden z nich, który miasta, dokładnićjszych niż podane w liście kore- 
rodni, pod tutejszy sąd od: ; é tans {spond Times Bombaju, który tórzyliś 
najwięcój był winnym, gdyż zabitemu ę i spon enta az osodł powtórzyliśmy 
w głowę zadał, w toku inkwizycy! zmarł, pozostałych iw Czasie z 3go t zał £'0szono dotychczas; 
dziesięciu uznał sąd dzisiaj po ary s wa tacy yn zapewne dopiero przy ą pocztą nadejdzie, 
winnymi zbrodni ciężkiego ranienia 1 ap) À dzia- 
łu w nićj, ciężkiem więzieniem od 6 — 1 tygodnia po- 
karał, — 
Przypadki takie często napotykamy że włościanie nasi 


. 


wienc: = CEZ 


i CZAS z czwartku 5 Hstoprda 1857. 


Bogato uposażone c.k. uprzywilejowane 
Teppa Władysław, Torosiewicz ge” Bielski pa TOWARZYSTWO UBEZPIECZEN 
Kotkowski Zygmunt % Galicyi. Hórózak Jan z Bukowiny. 


Powiaż.k Stanisław z Tarnowa. Baron Borfstacdt z Berlina: | ; 
*rogski C, J, z Dessaa. Miller Fordynand, Degenchard Otto: „M | i 

» My lowio. Pretzner Maciój z Bochni.. Bleporowioz Jan 
jechali: Bodaszyński Feliks do Gorzyo. Gorsjski Wrs- 1 

vaław 46 Umiieszoza, Blenarowiez Jan do Kent. Obortyński ł nD y ) JE 


Aleksander, Hr. Belropt, Zakaszewski Marceli, baron Badhong 
WW TRYESCIE 


ustanowiło Agencyę dla Krako' 
w handlu STANISŁAWA FEINTUCHA 


dzie Wszelkie zabezpieczenia budynków, fabryk, mebli, sprzętów, bielizny, 
Pirai, krestencyi, bydła, tak w mieście jak i na wsi od szkód ognio- 
wych, a ziemiopłodów od gradobicia 


po najtańszych premżach sie przyjmują. 


STANISLAW FEINTUCH, 


Przyjechali od 3 do 4 listopada. 

"Fr POLLERA. Merdin Józef 2 Oświęcjma. Wange- 
mens Wojciech x Pesztu. Gorajski August z Móderówki. Hr. 
Wodzicki Ludwik: z Paryże Jasiński Alekėy. £' Watszawy. 
Manskiewicz Radolf,: Diripg Gustaw, Bergson Michał z Prus. 


da Wiednia. Pleszowski Jan, Włodyga Stanisław „do alicyi, 
Konopka Kazimierz do Biskupio. Hermann Gustaw dó Lwo- 
wa. Hr. Wielopolski Józef do Polski. M 
Horst L PREZDEŃSKI Ludwika Moińska obywatelka, Lu- 
wik Kaczkowski obyw. z Polski. 


| 


Pakmiński ok. do Tarnowa. | 


MULEJ ZELAŁNA 
Pociągi osaera odo Krakowa 
) s z : 


Do Bgbley + + R s min, 15 po poładaia 
Gtój min. 30 
Do Wole 3 Gos, Sj i. 30 wia 
© 
pe wera -È $ Bis S a'a Bh 


p en | * isiálo 96] mis. 20 r rów. 


1 Warszawy 


g i rocławia 
i W anasa o godzinie 26) min. 55 po poładnia. 


Pociągi osobowe z Dembicy do Krakowa: 
godzinie 11tój min. 15 rsod południem. 
»dehodsą |. „e godaiaie ues pr o i 


Wyszedł z druku i znajduje się do sprzedania we wszystkich 
polskich księgarniach tom °y dzieła: 


A w Krakowie 


wyszedł i po wszystkich krajowych i zagranicznych ZAŻARTA ia DWÓR WIEJSKI | 
cz | rka | l | 


jest ao nąbycia 


poświęconego gospodynióm polskim, przydatnego i owóboń 
w mieście mieszkającym, = 


przez 
Karolinę z Potockich 
TWW _AA EE W/W ZA SSI AD. 


Wydanie drugie poprawne i wielu dodatkami powiększone. 
Tom fszy zwiera: 


Dom wiejski i jego urzadzenie. (1091-38-10) 


Paulina Gibson 
466556, daty edy aan Kora pras 


(841) s y © przeciw PEEL 
s, TEA I Cena 45 kr. m. k., również pod Ner 653 do domu Wgo Bogusza na Żgie piętro. 
wypadaniu WłoSÓW azy KALBNDARZ zdan KIESZONKOWE Me AES iiet 


a . $ . 
uwieńczona na rocznym popisie w szkole farmacyi w Paryfu. sm 
ślnie uznaną jako najlepszą ze wszystkich po dzie! 
Jędnomyślnie aa ona?” nt 


isiejszy wyna'e 
zr ta złożona z cząstek roślin balsamicznych, 


z największą akuratnością przęz sporządzana, nietylk« 
po Śratęzymaje wypadanie oa6 ST tosamo dzia” 
łając z wolna na system ; pobudza » 
spiesza odrastanie tychże; Hoża zaś jako dwyczajne pi 
knidło, jest me. es „a p do m 
nym stanie: włos 1 l 
ego słoika poroelanowęgo: złr. I 
RS 8 stoiko ZE. 51 
Przepis do używania w języku 
''4 polskim dostarcza Bię bezpłatnie. je i 
ustryą znajduje u arola 
Herrmanna w Kr owie, gdzie także i ea z 
omady nabyć można, jako to: POMADE SUPE FINE 
FLE DA, — VIOLLETTE, — 


Cena 12 kr. m. k. Skład Fortepianów 


Nakładca jak zawsżo tak i tą razą mie szozędząo kosztów i trudów, aby Kalendarz jego, tak doborem artykułów, «M ZA TW ZB. HPE ZA MA CCP 
jako też ozdóbnością wydania odpowiedział jak nejleptój wymaganiom i potrzebom powszechnym, ośmiela się polecić tę |tenże ma zaszczyt szanowną Publiczność zawiadomić, że da 
twoją. pablikacyą szanownój Publiczności, spodziewając się, że przez nią na pomnożenie jeszcze dotychczasowych Jéj wzglę- |jego składu fortepianów we Lwowie, pod liczbą 638%,,w ka” 
Zw zasłużyć sobię potrafi, (1115-1-6) |mienicy hrabiego Karnickiego, przybył z Paryża i Wiednić 


FABRYKA OLEJU W PL Goko 


ESZOWIE FORTEPIAMÓW 


N 
ma, honor zawiadomić, iż mając już stósowny zapas oleju, przyjmuje obstalunki na wiel- Q Fi h są 
i ! i Fisharmonik, 


ES 


ką ilość i sprzedaje takowy: 
Q©iój salonowy. preparowany i czyszczony umyślnie na ten 
| płomieniem, bez żadnego zapachu i który nie kopci 30 kr. funt wied. 


z naądzwy s s które po najmierniejszych cenach do sprzedania. 
cel, yczaj jasnym] z, doskonałość i trwałość fiear Adia aire jako je” 
dyny we Lwowie fortepianista, oraz przyjmuje wszelkię n 
prawy, strojenie i wymiany nowych za stare; zaś wszelki’ 


à ia ROSE— aux PRAISKS czyli POZOBEĄNE x Oś no Éi 2 f Aiae 
1 słoik wy złr. — . i c ETF mó; enia liatbiónć dok ; z 
1 stoik, porelanówy zr. -7 Jlój. podwójnie rafinowany garniec 6, wagi wied. zr. « 2 re Mop l teo 
Po de Divine %4 cetnar m $ p z mt łowy przy otrzymania instrumentów na miejsou. (1072-45) | 


zzyli pomada BOSKA z najzbawienniejszych balsamiczny © 
iół, takowa bywa z wielkim; skutkiem używana z60iW TO- 
matyzmom i uderzeniom do głowy. Własności jé mor jn AM 


» 5 
Olój wyrobu pruskiego ganiec = — BÓG BŁ: A 
Skład główny znajduje się i listy adresować należy w Krakowie do: handlu R: A TNOSE 
czynią ją również pożądaną do wstrzynianić wypad f - e 


sów. głoik poróelanowy kosztuje zły. 1. / 
6 słoików złr. 5. 
przy Krakowie na Grzegórżkach w obrębie rogatek pod, Nof 


Demarson Ché et. Comp. 
> Ai i Martin Paris. 
Pomady Dr. Dupuytren nabyć możną: 

cj u G. J. Buckiego. © 4 Bamborzo u Fr. Karola Gi- 
$ DOAA z P. Niodzielskiego- vir! gi w 
3 Buczaczu uJ.Ozerkawskieg0 n Stanisławowie J. Muhi oh 


Bzikowie u N, Giryn s _ et Com. 
à przeka ubra, Juśkiewió? n Sanoku u Jana Jaklitsch. 


dat? motin saa l 


Waqen:Bferde | SUBIEKT EEŻŻŻŻCE 
ogł i A sprzedania. Wiadomość tam ©. -2- 
age pier ; O. K. TEATR NIEMIECKI. 


safnmit Gedchirr, dann verschiadenom Zimmer and Hlaus-Kia-. (A cy â p mi Ń śr 40 W N ki We czwartek dnia 5 listopada 1857. 


j jo- p Tarnopolu ©. Latinek des en Abreise aus freien H s A 
B TEn irre rr p Taroe w As Ozyrniańskiego. kos mać „Gorohiebć in k. k. Kadoten lnstkata Go- postadójący dabre świadectwa może zaraz miejsce dostać. SE í + 
„ Lwowie Bon. Stiller. w Hidan „5 ady Stadt bāudọ za Łobzów. ą (1105-3-4) Kraków: ulica Floryańska. [4 qi tw and l m 
w Nowym Sączu u Kopiar- Käi wioach 3 rf bede 7 óy | (f100-2-8): A. Friedlein. et 
ki i . f je sig. |. m EJ = M = 7 . sopua s 
jewicza wdowy » ozykach as da ' z R ;i opera W 2ch aktach przez Romani. Mazyka Boliniogo 


w Przemyblałęd Machalskiego „ Zalosz kiei ae 


3 Kzeszowie uW, Jaśkiewićza - m y s | z r m | 

RE 0% aa wek, Bra tasa mri Pa Ta Od Expedycyi. a 

fakt a ównego te i -r | afędęcie właz |, UTED A sepowiodrsie EL | Na dnia 4b. m, i r. wysłana Dodutek Miesigoziy paźdsie”” | 
-Obstalanki wprost do składu mego głównog in z Bońumira | wsględne | 7 PB Sib -aron f „odd den |nika na następujące stacyć pocztowo: -i 


ES i 
MES nione wiłości najmniéj '/, tuzina, przy dołączenia na- : 1 - z ion e Tuchow: ża” 
żytości usk: koszt LEGS "MA | WOK żaby | pogoda z chmurami | a, Tłastych, Trębowli, Tarnopola, Tarnowa 
Kazda i uskataosaiają salą natychmiast faaoo Ph z 280: w 42 g8 -© wsch.płnws. „|. pochmurno | Ra: + YA eagran Żywca, Złoczówa, Zbaraża, Zalensory k, Zhorow* 

a Karol Herrmann w Krakowie. 330 01 43 94 | wschodni p, r Stiiina | | pah d 


iniowi Kłobukowski, redaktor odpowiedzialny. prm a a 


